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Ccny prenuaierr tyi
AJronjntent .miesięczny we Lwowie za oba wydania 

gazety 2 korony.

Za roduenną dwukrotna dostawa do uoma dopłaca
się 60 haUrzy

Z  p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  w  k r a j u  i  m o n a r c n i i :  

m i e s i ę c z n i e .  2  K  5 0  h ,  j  z  d w u k r o t n ą  3  K  —  h .

k w a r t a l n i e  .  7  „  5 0  .  i  w y s y t k ą  .  .  9  ,  —  »

r o c z n i e  .  .  3 0  ,  —  .  j  p o c z t o w ą  .  3 6  .  —  ,

W Niemczech m ie s ię c z n ie ......................... 4 K —  h
W innych państwach Zw. p. miesięcznie 5 ,  — .

Ceny og łoszeń  t Za wiersz jednoszpaitowy petitowy 
lub jego nuejcce 24 hal. N adesłane za wiersz pe 
titowy lub jego miejsce 80 hai. Po kronice wiersz 
2 kor. N ekrolog ia  za wiersz petitowy 60 hal — 
D robne og łoszen ia  po 6 hal. za wyraz, wyrazy 
tłustem i czciuiikam i liczą się po wójnie. Numer 
pojedynczy we Lwowie 4 hal., na prowincyi 8 hal.
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Obrady szczegółowe Dumy nad gwałtem chełmskim.
Po noininacyi dr. Bilińskiego, j

0 prezesurę Koła polskiego.
W iedeń. (T el. wł.). Z  końcem bieżąceg<- 

tygdpnia należy oczekiwać w Wiedniu przyjazdu t 
niemal wszystkich wybitniejszych członków Koła j 
polskiego, którzy odbędą konferer.cyę w sprawie j 
wyboru nowego prezesa Koła.

„N. F. Presse" pisze, że demokraci polscy 
i ludowcy będą w sprawie wyberu nowego preze­
sa postępować wspólnie. Ponieważ zaś ludowcy 
nie wysuwają własnego kandydata, prawdopodobne 

; jest, że n o w y  p r e z e s  w y j d z i e  z g r o n a  
J e m o k r a c y i  p o l s k i e j .  Prezes z łona 
grupy konserwatywnej, gdyby nawet sytuacya 
parlamentarna tego wymagała, jest dlatego nie­
możliwy, ponieważ opinia w kraju ze względu 
na toczące się rokowania o reformę wyborczą 
temuby się sprzeciwiła.

Ż  osób  wchodzą wogóle w rachubę pp. : 
A b r a h a m o w i e  z, G e r m a n ,  K o r y t o  w-  
s k i  i L e o .

(Kombinacye co  do osób  są zupełnie przed­
wczesne i są zwykłymi domysłami dziennikar­
skimi, które notujemy za prasą wiedeńską. Hed.),

W iedeń . (Tel. wł.). Jak się dowiadujemy, 
w tutejszych decydujących sferach poselskich u- 
trzymuje się pogłoska, że p r e z e s e m  K o ł a  
p o w i n i e n  z o s t a ć  c z ł o n e k  g r u p y  d e ­
m o k r a t y c z n e j .

Ludowcy nie będą kandydować członka 
swej partyi, ponieważ mają już zastępcę swego 
w radzie korony, większość frakcyi konserwaty­
wnej skłania się również ko kandydaturze dem o­
kratycznej.

0 mandat rzeszowski.
Rzeszów (Tel w ł.). W ieść o rezygnacyi dr. 

Bilińskiego z mandatu poselskiego do Rady pań­
stwa zrobiła tutaj wielkie wrażenie. Kwestya na­
stępcy stała się w tej chwili aktualną —  a liczne 
koła obywatelskie zgodnie niemal wskazują dra 
Romana K r o g u l s k i e g o ,  adwokata i wicebur­
mistrza miasta, jako najodpowiedniejszego kan­
dydata. Poważne obywatelstwo pragnie, by mąn- 
dat przeszedł w ręce człowieka o szczerze de­
mokratycznych przekonaniach, a przy tern znają­
cego m iejscowe stosunki, liczne potrzeby, i nie­
domagania miasta i okolicy. T o  też zwrócono się 
do dr. Krogulskiego z usilną prośbą, aby kandy­
daturę swą zgłosił.

Dr. K r o g u l s k i  o ś w i a d c z y ł ,  ż e  b ę ­
d z i e  k a n d y d o w a ł .

W ten sposób sprawę wyboru rzeszowskie­
go można uważać za przesądzoną —  nie ulega 
bowiem  wątpliwości, że kandydatura dr. K rogjl- 
skiego, mającego ogólne sympatye w mieście, 
spotka Jię z ogólnem  poparciem. Dr. Roman 
Krogulski należy do  obozu polskiej demokracyi.

Łfc roi est mort —  vive le roi!
Wiedeń (T b K ). W  piątek poż -gna się br. 

Burian z urzędnikami wspólnego ministerstwa 
skarbu i odda kierownictwo spraw dr. Bilińskiemu.

Nowe pod atFi Krajowe na ŚląsKu.
Opawa. (T B K ). Sejm po długiej dyskusyi 

uchwalił wczoraj następujące nowe podatki kra­
jow e: 1. opłatę od konsumcyi wina; 2. podatek 
od spadków i oó  przenoszenia majątków; 3. opła­
tę od produkcyi węgla; 4. opłatę od przyrostu 
wartości mienia n ieruchom ego; 5. opłaty „zbyt-
kowe“ , specyalnie zaś od polowania.

Sejmowe ecna zajść w Serajewie.
S esrajewo (TB K ). W Sejm ie toczyła się 

wczoraj rozprawa nad wnioskiem chorwackiego 
posła Dzamorija w sprawie domonstracyi niedziel­
nych. Wn;oskoaawca atakował ostro Węgrów i 
policyę w Serajewie i czyni! rząd odpiewiedzial- 
nym za to, co  się stało. W lezolucyi wezwał 
rząd, by dokonał reorganizacyi policyi i przedłożył 
Sejm owi odpowiednie projekty, oraz by wytoczył 
śledztwo dyscypljnarne winnym funkeyonary- 
uszom policyi i rządu.

Adlatus cywilny B e n k o wyraża imieniem 
rządu ubolewanie z powodu zajść niedzielnych 
i oświadcza, że natychmiast zarządzi śledztwo, 
na którego wyniki Izba ze ch c ; poczekać. Rząd 
świadom jest, że polieya w Sarajewie znajduje 
się na poztomie prymitywnym. Powodem  tego 
jest głównie brak gotówki na cele reorganizycyi 
policyi. Rząd postara się te Stosunki naprawić.

P. Stefan G r g j i ć  (Klub serbski) stwierdza, 
że d e m o n s t r a c y e  b y ł y  p l a n o w a n e .  
Zbrodniarzami są raczej ci, którzy posługują się 
młodzieżą szkolną, tchórzostwem będzie, jeśli od ­
powiedzialne czynniki usuną się od odpow ie­
dzialności (oklaski na ławach seroskich, burzliwe 
okrzyki ze strony pp. Vesselica i Dzamonja).

Proboszcz p. Vesselic odpiera zarzuty przed­
mówcy, jakoby posłowie chorwaccy inscenizo­
wali demonstracyo. (Burzliwa wymiana zdań 
m ięazj Serbami i Chorwatami. Wielka wrzawa).

Rczolucyę jednogłośnie p r z y j ę t o .
W odpowiedzi na zapytanie co  do n ieobe­

cności rządu na ostatniem posiedzeniu, które by­
ło  obrazą Sejmu i publiczności, adl. cyw. Be 'ko 
podnosi, iż rząd otrzymał informacyę o  plano­
wanej przeciw niemu Jemostracyi w Izbie, dlate­
go nie zjawił się w Izbie.

P. S u r a v i c  składa imieniem Chorwatów 
i Muzułmanów oświadczenie, które wyraża o b u ­
r z e n i e  rządowi Chorwacyi, a sympatyę roda­
kom w Chorwacyi, poczem  czlonKOwie grupy na 
znak żałoby o p u s z c z a j ą  s a l ę ,  w której po­
zostają tylko Serbowie i Muzułmanie dyssydenci.

Adlatus cywilny B e n k o  zastrzega się prze­
ciw złożonem u oświadczeniu.

P. S t o k a n o v i c  imieniem Serbów pro­
testuje przeciw obcym  prawno-pańsiwowym uio- 
szczeniom  do Bośnii —  gdy większość jej ludno­
ści i jej zastępców stoi na stanowisku jej zupeł­
nej autonomii. Mówca protestuje przeciw nada­
waniu demonstracyom charakteru akcyi za tria- 
lizmem

D e r w i s z - b e g  M i r a l e m  składa ana­
logiczne oświadczenie i kończy hasłem : „Bośnia 
dla Bośniaków".

Prezydent oświadcza, że ze względu na to, 
iż dekłarauye odnoszą się do królestwa Chorwa­
cyi nie m oże dopuścić do debaty nad niemi i 
przechodzi do porządku obrad t. j. do sprawo­
zdania kom isji kontrolującej.

Nowy prezydent Rady Kultury Krajowej 
na BuKowInie.

Czerniowce. (Tel. w ł.). Dr. Kajetan S t e ­
f a n o w i c z  został zamianowany prezydentem 
Rady kultury krajowej na Bukowinie,

Na pogrzeb hr. Aehrenthala.
B u dapeszt. (TB K ). 30 posłów i 25 człon ­

ków Izby magnatów, oraz prezydent ministrów 
Khuen-Hedervary i kilku ministrów wyjechało na 
pogrzeb hr. Aehrenthala do Wiednia.

Z Węgier.
Z Sejn a.

Z za Kulis polityKi węgiersKIej.
Budapeszt. (TB K ). W Sejm ie p. D e s y  

(KooS.) domagał się jako warunku przejścia do 
normalnych obrad rękojmii, że interesy kulturalne 
kraju w najbliższym dziesiątku lat będą podobnie 
zaspokojone, jak interesy wojskowe.

P. G e z a  P o l o n y  i (bezp .) twierdzi, że 
patrząc na zajścia w Zagrzebiu, Serajewie, Zada- 
rze i Pradze, widzą Węgrzy, że sztandar węgierski 
nietylko jest wystawiony na obrazę w ich wła­
snym kraju ale i tam, widzą, że jeden maż stanu 
musi opuścić swe stanowisko tylko dlatego, że 
jest Węgrem. Tego nie można ścierpieć bez pro­
testu, ale opozycya zamiast łączyć się, uprawia 
teraz politykę izolacyi.

P. B a r o s s (K oss.) w oła : Dwa miesiące 
temu pan sam taką politykę polecałeś!

P. P o i o  n y i : Pan kłam iesz! (Wielka
wrzawa). Mówiłem wtedy, że jeśli żądania naro­
dowe będą wypełnione, to obstrukeya powinna 
ustać. Ale tych żądań przecież nie wypełniono! 
Spodziewam się, że walka będzie dalej prowa­
dzona z godnością i z zapałem.

Po przerwie prezydent przywołał m ówcę do 
porządku za obrazę p, Barossa.



StF. %

P. B i r r e s  (K oss.) zabrawszy gł'os w 
sprawie osobistej, oświadcza, źe rwego czasu kon­
ferował z Polonyim, by odosobnić stionnictwo 
Justha. (Wielka wrzawa na skrajnej lewicy). P o ­
wodem  tego były obawy przed radykalną polityką 
Justha, jak to zresztą Polonyi kilkakrotnie wobec 
m ówcy zaznaczył. (Okrzyki na prawicy: słuchaj­
c ie ! słuchajcie! Wrzawa na lewicy. G łosy: „wstydź­
cie się panow ie"!) Ta poufna akcya skończyła 
się jednakże, gdy wiadomości o niej przez nie- 
dyskre^yę dostały się do wiadomości publicznej. 
Polonyi w obec m ówcy kilkakrotnie oświadczył, że 
ubolewa z powodu przerwania tej akcyi przeciwko 
Justhowi. Gądzi więc, że miał słuszność, gdy za­
wołał do Polonyiego, że on właśnie za tą polityką 
występował. (Wielka wrzawa na skrajnej lewicy).

P. P o l o n y i  stwierdza, że nie należy roz­
mów prywatnych wytaczać przed forum Izby. 
Zawsze protestował przeciwko temu, by walka 
przeciwko reformie wojskowej prowadzona była 
w celu przeprowadzenia socyalistycznej, amyna- 
rodowej reformy wyborczej i z tego nie robi! ta­
jemnicy.

Hi’. A p p o n y i zgłasza i uzasadnia interpe- 
lacyę do prezydenta ministrów w s p r a w i e  d y- 
r n i s y i  br .  B u r i a n a  tern, że sprzeciwia się 
to równości unormowanej ustawą, by wspólny 
minister, który ,jesl obywatelem peństwa węgier­
skiego musiał dlatego ustąpić, ponieważ drugi 
obywatel tego państwa zamianowany zosta* mini­
strem wspólnym.

Następne posiedzenie w piątek.

Po niepoliojaęh w Zagrzebiu.
2 jy > z e b . (TE K ). Z  powodu onegdajszego 

Zajścia w teatrze wytoczono śledztwo. Reduta 
maskowa odwołana została rzekomo dobrowolnie 
przez komitet balowy —  odwołanie nastąpiło 
jednakże bezwarunkowo pod naciskiem dem on­
strantów, którzy ustawiwszy się przed lokalem 
balowym, uniemożliwili dojazd powozów. W lo ­
kalu wybito kilka szyb, pewna pani zraniona zo ­
stała kamieniem. Aby zapobiędz dalszym zaj­
ściom , komitet balowy zrezygnował z odbycia 
reduty. W śród publiczności panuje z powodu 
tych zajść silne oburzenie. Charakterystyczne 
jest, że wśród obywateli podnosiły się g 'osy. by 
komitet balowy odwołał się do interwencyi poli- 
cyi i żandarmeryi, nie uczyniono tego jednakże. 
W ieczorne przedstawienie w teatrze odbyło się 
w spokoju, policya nie dopuściła demonstran­
tów,

SłowacKa samodzielność w rzesKiem 
pojęciu.

Budapeszt. (TB K ). Odbyło się tu konsty­
tuujące zebranie „Słow ackiego Związku rolników" 
z micyatywy polityków sprzyjających Czechom. 
Związek ma na celu dostarczanie Słowakom na­
rzędzi gospodarczych, nawozów i t. d. z Czech, 
oraz tworzenie Spółek rolniczych. Na czele stoi 
poseł Błaho

Sprawy zagraniczne.
Obrady Reichstagu.

B er'in . (T 3 K ). Sejm  Rzeszy prowadził 
wczoraj obrady nad interpelacyą postępowej par- 
tyi ludowej i socyalistów w sprawie zniesienia 
ce ł na kukurydzę i jęczm ień pastewny oraz w 
sprawie zasuspendowania względnie zniesienia cel 
na ziemniaki. P. G r a b s k i  przemawiał za za­
proponowanym przez sekr. państwa Delbriicka 
zawieszeniem ceł na ziemniaki do 30. kwietnia.

Następne posiedzenie dziś.
Z sejmu prusKiego.

Berlin. (Biuro W olfa). W Izbie posłów sej­
mu pruskiego, podczas dalszych rozpraw o bu­
dżecie ministerstwa sprawiedliwości, przemawiał 
wczoraj z Polaków poseł S e y d a. Wytknął na 
wstępie znany fakt, że referendaryuszów (prakty­
kantów sądowych —  przyp. Red.) narodowości 
polskiej zatrudniają władze sądowe pruskie nie 
w tych prowincyaęh, z których rodem  jest dany 
referendaryusz, lecz dają im posady w prowin- 
cyąch jak najodleglejszych. — Mówca zaznaczył 
z naciskiem,' że ci referendaryusze powinni być

zatrudniani w swych rodzinnych stronach, skoro 
przecież co Jo tych urzędników nie chodzi o ży­
wioł niepewny pod względem politycznym Mini­
ster sprawiedliwości powinien też zarządzić, żeby 
assesorowie podczas urlopów uczyli się po pol­
sku, poznali stosunki społeczne w Polsce, stu- 
dyowąlj historyę i literaturę polską, a to w tym 
celu, aby wyrobili sobie trafny sąd <? ludności 
polskie;.

Minister sprawiedliwości B e s e l e r  odpo­
wiedział posłowi Seydzie w ten sposób:

Referendaryuszów Polaków istotnie przydziela 
się przedewszystkiem do powiatów niemieckich. 
Zwyczaj ten, obejm ując urząd ministra, już zasta 
łem; praktykuje się to już od dość dawna.

Nie wiem właściwie, jakie powoay wpłynęły 
wówczas na to zarządzenie. Domyślam sie, że 
mówiono sobie, iż wielce przyda się to młodym 
ludziom, jeśli poDędą w czysto niemieckich po­
wiatach. (W esołość). Nadto nie są narażeni na 
niebezpieczeństwo, iżby icn miano wciągnąć w 
koło, iżby mieli nabrać zapatrywań, które nią da­
dzą się pogodzić z ich zawodem urzędniczym.

Na uwagę p, Seydy, że sędziowie powinni 
uczyć się polskiego języka i historyi odpowiedział 
minister temi słowy: Alęż panowie, kształcimy 
przecież niemieckich sędziów, i na to mamy 
skierowywać naszą uwagę.

Wznowienie eKcyi flotowej przeciw 
Turcyi.

Rzym. (Teł. wł.). W kołach wojskowych 
obiega pogłoska, że W łochy przygotowują znów 
decydującą akcyę flotową przeciw Turcyi.

Z Kłopotów najmłodszej republiki.
JYjuhCer (TB K ). głów nodow odzący repu- 

blikański zażądał od Ozaoersksuna zdania władzy, 
grożąc w przeciwnym razie użyciem gwałtu. Lu­
dność zaniepokojona, handel w zastoju.

Czy przynajmniej coś zarobił?
Frankfurt. (T e!, wł,). „Frankfurter Ztg." 

donosi z Konstantynopola, że według opinii tam­
tejszych kół politycznych obecne odwiedziny króla 
Nikity czarnogórskiego w Petersburgu nie były 
takie serdeczne, jak poprzednie. Król musiał wy­
słuchać parę gorzkich wymówek za swą awan­
turniczą politykę •— życzeniem Rosyi bowiem jest 
utrzymanie pokoju na Baik.anie. Król wyjechał 
Petersburga bardzo niezadowolony i z „nosęm 
na kwintę".

Pod grezą olbrzymiego strajku.
Longyn. (T B K ). Rokowania prowadzone 

przez urząd pojednawczy między robotnikami a 
pracodawcami w przemyśle węglowym, nie od ­
niosły skutku. Robotnicy odrzucili propozycye 
pracodawców. Wczoraj odbyło się w Londynie 
posiedzenie komitetu wykonawczego międzynaro­
dowego Związku górników, w którym reprezento­
wane są Anglia, Francya, hjąjmcy, Austro-Węgry 
i Belgia. Omawiano wspólną akcyę w razie wy­
buchu strajku górników w Anglii.

Londyn. (TB K ). Sąd rozjemczy strajkowy 
w G hsgow ie rozstrzygnął na korzyść pracodawców,
_  11 i .    i 11.,.  ——     ............ ..

Z zaboru i caratu.
Obrady szczegółowe 

nad gwałtem chełmskim.
P etersbu rg . (Aj. Pet.) Duma prowadziła 

wczoraj debatę szczegółową nad projektem ustawy 
o wyłączeniu Chełmszczyzny.

P. P a r c z e w s k i  oświadcza, że Koło poj- 
skie uważa sobie za obowiązek sumienia wobeę 
własnego narodu i lepszej części społeczeństwa 
rosyjskiego wziąć udział w dyskusyi szczegółowej, 
by przez dokładną analizę udowodnić, iż wszystkie 
a r t y k u ł y  u s t a  w y  s ą  a l b o  a k t e m  g wa ł -  
t u  albo też l o g i c z n y m  l u b  p r a w n i c z y m  
a b s u r d e m .  I tworzenie stolicy gubernii w 
Chełmie Wymaga milionowych wydatków, które 
naeyonąliści godzą się ponieść z lekkiem sercem 
mimo, że na wschodzie Rosyi tysiące lyazi ginie 
z głodu. Mówca kończy oświadczeniem, że Po­
lacy I, i f|, cręśó ustawy z oburzeniem od- 
rru ca j^ .

azefa Poranna* z dnta 22. lutego 19 1 2 . ________ Nr.

P. H a r u s e w i c z  wyraża zdziwienie, dla­
czego wyłączenie gubernii chełmskiej uznane zo­
stało za konieczne. Twierdzenie referenta, że 
wyłączenie to ma i;a celu ochronę jednolitego 
żywiołu rosyjskiego przed polor.izacyą jest z 
gruntu nieuzasadnione. Przynależność ziemi chełm ­
skiej do Królestwa Polskiego nie przeszkadzała w 
niczem rządowi zaprowadzać takie same wyjątko­
we prawa i wydawać nieograniczone pełnom o­
cnictwa administracyjne. Czyż język polski nie 
został wykluczony ze wszystkich stowarzyszeń, 
czyż wszyscy urzędnicy Polacy nie zostali usu­
nięci, czyż nie pozamykano kościołów  i nie od ­
dano ich ortodoksyjnemu duchowieństwu? Nie! —  
kończy mówca —  nie w utworzeniu nowej gu­
bernii chełmskiej leży punkt ciężkości projektu.

W o j e j k o w (skrajna prawica) przychodzi 
do wniosku, że Rosya nie ma prawa wydawać 
ludność rosyjską zachodnich gubernii na łup pol­
skiej propagandy, prowadzącej do zupełnej polo- 
nizacyi. Stawia wniosek, by rząd przedłożył pro­
jekt w y ł ą c z e n i a  g u b e r n i i  l u b e l s k i e j  
i s i e d l e c k i e j  z p o i  władzy i związku jęne- 
ratgubernatorstwa warszawskiego.

P. D y m s z a  oświadcza, że projekt opiera 
się na zupełnie fałszywych podstawach, które 
wymagają zbadania, a to po to, aby oh-om  y 
projektu mogli powiedzieć, że jeśli nie dokonali 
czynności państwowej, to przecie przynajmniej 
czynu, który wprzód rozważyli.

P u r y s z k i e w i c z : H i s t o r y a  n i e
p o w t a r z a  s i ę  n i g d y !  K r ó l e s t w a  P o l ­
s k i e g o  n i e z a w i s ł e g o  n i e  b ę d z i e  n i ­
g d y !

Biskup Ł u 1 o g i u s z odpiera twierdzenie 
Polaków, twierdząc, że projekt opiera się na 
podstawach etnograficznych, jest dokładnie zba­
dany i rna za cel wyłączenie nietylko ludności 
prawosławnej, ale także rosyjskiej, nawróconej 
gwałtem na katolicyzm- ( !)  Obrońcy projektu nie 
chcą zabierać Dolskiego tęryloryum i dlatego nje 
mogą się  zgodzić na projekt W ojejkowa, ponie­
waż w wspomnianych przez niego guberniach są 
okręgi czysto polskie. Projekt został wypracowa­
ny przez znakomitych fachowców.

P. H a r u s e w i c z  protestuje przeciw 
wnioskowi i m ów i: O jczyźnie naszej Duma
przygotowuje z ł o w r o g i  c i o s .  (Wielka wrza­
wa na prawicy, protesty i uderzenia pulpitami). 
Obowiązkiem Polaków w tej chwili jest z n i ­
s z c z y ć  w s z y s t k i e  f a ł s z e ,  w s z y s t k i e  
k ł a m s t w a  i o s z u s t w a ,  n a  k t ó r y c h  
u s t a w a  s i ę  o p i e r a !  (Oklaski na lewicy, 
wrzawa na prawicy).

Wniosek na ograniczenie czasu mów do 10 
minut przyjęto.

P . N y k o 1 s k i j (K d) wskazuje na to, że 
Duma nje powinna wyłączeniem obejm ować tych 
przestrzeni, które są spolonizowane już i powin­
na je pozostawić poza sferą Wyodrębnienia. 
Mówca powołuje się na zdanie prof. Hruszew- 
skiego.

P etersbu rg , (Ąi. Pet.). Durne państwowa 
postanowiła wszystkimi głosami przeciw jednemu 
pozostawić n i e r o z s t r z y g n i ę t ą  kweatyę za­
twierdzenia sprawozdania kontroli państwa o w y­
konaniu budżetu państwowego z r. 190? aż do 
chwili nadejścia kaniecznych wyjaśnień i oświad­
czeń o wynikach rewizyi budżetu z r. 1908.

Duma przyjęła następnie formułę p-zejścia, 
która między irmemi wskazuje na konieczność o -  
gólnej rewizyi o składzie, o obradach i o  w yko­
naniu budżetu państwa, dalej na Konieczność re- 
formy czynników kontroli państwowej. Reforma 
ta polegać mc na zapewnieniu kontroli niezawi­
słości i samodzielności przez mianowanie nieusu­
walnych kierujących urzędników, iakoteż na usta­
nowieniu ścisłej łączności kontroli z Dumą pań­
stwową i Radą państwa. Kontrola państwowa 
miałaby otrzymać pełnom ocnictwo do ściągania 
brakujących sum od dłużników.

m m m m li  u m il   "  T  " i"T  i~ i  TTiii 8 8 8 8 1 1

R ó ż n e .
Prawdziwie ameryHańsKa Katastrofa.

Nowy Jork. (T B K ). W tunelu Hoosae, 
najdłuższym w Ameryce, zderzyły się dwa po­
ciągi, osobow y z towarowym. Z  powodu pożaru, 
dostęp do miejsca katastrofy niemożliwy- O  ile
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wiadomo, zginęły 4 osoby, 17 wozów zdruzgo­
tanych.

OstatKi w Paryżu.
Paryż. (TBK ). Podczas wtorkowych za­

baw karnawałowych uwięziono 970 osóa  za różne 
przekroczenia. W komiąaryaęie w yłUy Torel a- 
resztowani rozcięli rurę gazową. Musiano zam­
knąć gazometr, ahy zapcbiedz, eksploiyi. W koń' 
cu urząd policyjny musiał wypuścić na wolność 
250 aresztowanych.

Eepesze „EKonomisty".
2 giełdy.

Wiedeń (TM . wL), Nastrój na wczorajszej 
giełdzie był p wiele pomyślniejszy, a to tak z po­
wodu wiadomości politycznych jak i gospodar­
czych z  zagranicy. Alpiny cieszyły się żywym 
popytem, z w a lo r ó w  kulisowych Unionbank był 
lepszy. Akcye kredytowe mjały wczoraj zwyżkę 
kursów. W szrankach większa ilość efektów stała 
na wyższym poziom ie cen. W yższe były również 
walory naftowe.

Karisbad-PodwoiocmKa,
Wiedeń. QTBK). W ębec silnej frekwęnęyi 

w pociągach, zaprowadzonych w roku ubiegłym 
między Karlsbadem a Podwołoczyskam i, rozpo­
czną one ruch w tegorocznym  sezonie już 15 
maja; rozkład ten obowiązywać będzie do kpń* 
ca września. Dla wygodnego pomieszczenia po­
dróżnych dodana będzie odpowiednia ilość wa­
gonów wszystkich klas, nadto wprowadzone będą 
wagony sypialne I. i 11. klasy na całej linii, zaś 
restauracyjne na przestrzeni Bogum in-Podwoło- 
czyska.

Ostatnia poczta.
B a n k i e t  n a  c z e ś ć  ks. b i s k u p a  

S a p i e h y .  Z  Wiednia donoszą, że onegdaj w 
ministerstwie skarbu odbył się bankiet, wydany 
przez ministra Zaleskiego na cześć ks. biskupa 
Sapiehy. Między innymi wzięli udział w owym 
bankiecie ̂ prezydent ministrów hr. Stiirgkh, mini­
ster oświaty Hussarek, kardynał arcybiskup Na-

DAN1EL LESSUER.

TtfHBDlEZf strzał.
Tłumaczyła Z . W abdankówna.

Marya —  myślał —  jadąc do Saint-kemy 
27 Kwietnia popołudniu, z pewnością chciała 
odwiedzić dziecko, powierzone jakiejś wieśniaczej 
rodzinie. —  Widocznie Marya sama opiekowała 
się tern dzieckiem ; najlepszym tego dow odem  
niepokój, z  jak'm w chwili śmierci błagała go o 
opiekę nad dzieckiem.

Gdyby zaś —  ciągnął dalej w myśli —  to 
dziecię nieprawe —  bo to przecież nie ulega 
żadnej wątpliwości, że to jest dziecko nieślubne, 
posiadało ojcowską ooiekę, Marya byłaby mu nie 
odkryła jego istnienia. Byłaby się zanadto oba­
wiała spotkania mego z ojcem  jej dziecka... Z re­
sztą jakiem prawem mógłbym się wówczas za­
opiekować dzieckiem ?

Dziecko nosi z pewnością imię, zaczynające 
się od S., litero to bowiem była skreślona w no­
tesie obok godzin kolejowych. Mało jest imion 
męskich, zaczynających się od tej litery, m o je  
więc nazywać się; Stefan, Stanisław, Szymon, 
Sebastyan... Żadne z tych imion nie przypomi­
nało mu nikogo ze znajomych... Ale prawda, S e­
bastyan!... I nagle Delchaume uczuł silny ból w 
sercu. —  Oto przypomniał sobie, że on i Marya 
mieli w szpitalu Miłosierdzia kojęgę irmeniem 
Sebastyan.

Był to bardzo ładny, ale wyjątkowo ograni­
czony ezłowien. Kochał się w Maryi i stale jej
nadskakiwał.

Na to wspomnienie zimny dreszcz-przeszedł 
Alfreda, tysiące iskier zamigotało mu w mózgu 
Ah! czyż to op miał być ojcem  dziecka M aryi? 
Ależ nie ! to nienodobieństwo ! --- Marua zawsze

gel, dalej pp. Biliński, Ćwikliński, Gałecki, G o- 
iuchowski, Korytowski, Abrahamowicz, Leo. Sta- 
piński i inni.

—  W y n i k  r o z p r a w y  o f e r t o w e j  
na b u d o w ę  k o l e k t o r a  w K r a k o w i e .  
Na budowę ostatniej części wielkiego kolektora 
prawobrzeżnego w Podgórzu wpłynęło 10 ofert, 
przewazpie techników krakowskich. Ze Lwowa 
wnieśli ofertę pp. Rodakowski, Sosnowski i 7a- 
charjewicz, nadto wpłynęła jedna oferta ze Sta­
nisławowa, jedna z Wiednia, jedna z Morawii: 
Najniższe oferta wynosi 214.024 ko ., najwyższa 
320.549 kor. W tych dniach oferty będą wysłane 
do Wiednia celem  zatwierdzenia jednej z nich.

—  S a m o r z ą d  m i e j s k i  w K r ó l e ­
s t w i e .  Durne przyjęła poprawkę do ustawy o 
samorządnie miejskim, że prezes rądy miejskiej 
i jego zastępca będą zatwierdzam przez rząd. 
Przyjęto również uzupełnienie, że w miastach z 
ludnością do 25.000 mieszkańców rady miejskie 
mogą powierzać przewodnictwo w radzie prezy­
dentowi miasta lub burmistrzowi.

P o ż a r  z b i o r ó w  s z t u k i .  We wsi 
Małe Ośniaki w pow, czernichowskim spłonął 
dom właściciela ziemskiego Podolskiego, oraz 
cenna biblioteka i Kolekcya obrazów znakomi­
tych malarzy.

—  K o n c e r t  p. S e m k r i ę h  K o c h a ń ­
s k i e j  w W i e d n i u .  Z Wiednia donoszą, że 
dnia 26 bm, odbędzie się tam koncert p. Sem - 
brich-Kochańskiej,

—  P o t w o r n a  z b r o d n i a .  Na dworcu 
kolejowym w Waiszawie odkryto straszną zDro- 
dnię. Mianowicie jeden z magazynierów otrzy­
mał z Ludzi kufer, w którym znajdowały się 2 
trupy strasznie pokaleczone. Nie zdprano dotych­
czas skonstatować identyczności zwłok. Zdaje 
się, że są to trupy jakiejś pary małżeńskiej.

— W e s e l e  d y a m e n t o  w e  a r c .  R a i ­
n e r a .  W pałacu arcyks. Rainera w Wiedniu 
odbyła s/ę wczoraj ceremonia kościelna „ślubu 
dyamentowege" arcyksiążęcej pary w obecności 
cesarza i wszystkich arcyksiążąt.

Cesarz po dwóch miesiącach wczoraj po raz 
p'erwszy wyjechał z Schónbrunnu.
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Z Rady szkolnej krajowej.
Rada szkolna krajowa zamianowała w szkołach lu d .:

ks. J. Kitowskiego naucz. rei. rz.-kat. 3-kl, szk. wydz. żeńsk

drwiła z tego błazna. — A jednak Sebastyan 
kochał Maryę prawdziwie. Tak, bezwątpienia ko­
chał ją bardzo szczerze i gorąco. Cały szpital o 
tern wiedział. Była (o prawdziwa miłość... Ale co 
się stało z Sebastyanem? Znikł... przyjął miejsce 
lekarza marynarki na jakimś statku morskim. -— 
W yjechał... Ale dlaczego w yjechał?...

Nieszczęśliwy D elchaum e!... Ileż podobnych 
pytań m ógł sobie postaw ić!... A na każde pytanie 
co  zą straszną odpowiedź miał w swern umęczo* 
nem sercu

Ab, poco ja Się tak m ęczę -—  jęknął w 
końcu —  przeciez będę >nial dokument, pisany 
ręką Maryi, jej spowiedź prawdopodobnie... Moja 
biedna Marya! Czyż mi nie powiedziała wyra­
źnie; „Kryjówka, pod astrami w C laire-Source".

Claire-Source.,. A h! maty, drogi Jom ek ! 
Jakże się odważy pojechać tam bez niej ?

Była to mała, wiejska zagroda, otoczońa 
ładnym ogrodem, jedyna własność, jedyny mają­
tek Maryi. Oddziedziczyla go po zmarłej ciotce. 
Czyż nie tarn to w roku zeszłym, przy końcu 
lata, schronili się, by przepędzić miodowy 
miesiąc ?

'— Ach! mały dprrilk w Cląire-Source, w 
skromnie, ślicznie położonej wiosce... Claire-Sour­
ce... z masą kwiatów na trawnikach i kłębach. — 
Kwiaty muszą już kwitnąć. — Tej wiosny nie 
mieli jeszcze czasu pojechać ich obejrzeć, —  Tyle 
mieli zajęcia. Każdej niedzieli powtarzali stale: 
Na przyszłą niedzielę pojedziemy tam z całą pe­
wnością. —  A gdy nadeszła następna niedziela 
nie mogli się tak samo jak i w ubiegłą oderwać 
od swych gorączkowych zajęć. — A teraz... on — 
on sam fam pojedzie, zupełnie sąm. —  Włoży 
klucz vr zamek bramy, otworzy ją i wejdzie sum 
do przybytku minionego szczęścia.

—  Odwagi, Aliródżię! Odwagi, biedaku! 
Czyż nie czeka cię tam odkrycie tajemnicy?...

Alfred me zawahał się w wyborze między 
Cfaire-Sourće, które miało mu odkryć tajemnic^
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połączonej z 4-kI. szk. posp. im. św. Antoniego wc Lwo­
wie; D. Segala naucz. rei. izraet. 5-kl. szk. wydz. żerisk.
połączonej z 4-kI. szk posp. im. król. Jadwigi w Stanisła­
wowie; ks. R. Stojanowskiego naucz. rei. rz.-kat. 5-kl. szk. 
w Kalwaryi zebrzr Jowskicj; M. Denysiuka naucz i ki. szk. 
w Zniesieniu; J. Michałowskiego naucz. kier. 4-kl. szkoły 
ruęsk. jrn. Sobieskiego w Stryju; A. Szeparowicza naucz, 
kierującym 4-kI. szk. męsK. im. Kazimierza Wielkiego w  Sta­
nisław ..»> ńe ; T. Sytnika naucz. kier. 4-kI, szk. w Nastaso- 
w ie ; I. StokIa'ó« nę naucz, kier. 4-kl. szk. żeńsk. w Rożnia- 
towie; L. Kumalę, naucz, kier, 4-kl. szkoły w Mogilanach; 
J. Ciupraka, naucz. kier. 4-kl. szkoły w Kufach starych; W. 
Borowskiego, A. {torbowego i B. Kulińskiego naucz. 4-kl. 
szk. męsk. ini Kaz. Wielkiego w Stanisławowie; H, Dcszkie- 
wiczównę naucz, w l .  szk. posp. żensk. połączonej w wydz. 
im. król Zofii w Stanisławowie: W. Bundziakę naucz, i S. 
Ciucinrową naucz. 4 ki. szk. w Robakach; W. Ziółkowską 
naucz. 2-kl. szk. w $ widawej. Naucz, kier. szkół 2-klas. 
M. Jagoszewjkiego w W /żnianacii; W. Iłubrikiewirza w 
Twierdzy; ,M. Frankiewicza w Zazd,ości; J, Krzemieria w 
Wilkowicach; nauczycielami i nauczycielkami szkól 1-klas. 
B. Leszczyńskiego w Kurnikach szlachcinieckich: T. Bekie- 
siewięza w Pronjatynie; K. Hawiicką w Kawkach; A. Mo- 
rozównę w Taniawie.

Rada szk. krąi. przeniosła. U. Linkównę, naucz. 5-kl. 
szkoiy w Rozwadowie, na równorzędną posadą do £-kls‘-  
szk. w Ciężkowicach; Ii. Niemcewiczową, naucz. 2-klas. 
szk. w Raciechowicach, na równorzędną posadę do 4-klas. 
szkoły w Sieprawiu ; J, Marchewkę, naucz, kier. 2-kl. szkoiy 

!'w Sieprawiu, rja równorzędną posadę do 2-ki. s z k . w  Cze-, 
chówce: J. Źatubskiego, naucz. kier. i L. Załubską, naucz. 
2-ld. szk. w Zakliczynie, na równorzędne p isady do 2-kl. 
szk. w Trąbkach; M. Skrzepija, naucz. Kier. 2-klas. szaoły 
w Szydłowcach, na posadę naucz, dg 2-kl. szk. w Zawoju ; 
J. Kostecką, naucz. 2-kl. szkoły v Zabierzowie, na równo­
rzędną posacię ao 4 ki. szk. w Prądniku czerwonym ; M. 
Chysza, naucz. 1 -ki. szk. w Swinlarsku, na równorzędną 
posadę do szkoiy w borkach.

Min. wyznań i oświaty systeuiizowal po jednej posa­
dzie rzeczywistych nauczycieli; w filii ginin. IV., w gitm1 
VII., w gipm. VIII i w II. szkole realn. we Lwowie; w gimm 
III. i w *1. szk. realn. w Krakowie; w ginin. 11. z polskim 
jęz. wykł. w Stanisławowie, z powodu -'stnienia oddziałów 
równorzędnych w tych zakładach. Nadto systemizowa! po­
sadę-inspektora szkolnego okręgowego w Skolem, zwijając 
równocześnie drugą posadę inspektora sakolnego okręgo­
wego w Stryju.

JAN PIETRZYCKI.
M AŁY FEJŁETOPł.

WACHLARZ PRABABKI. *)
W inkrustowanej skrzynce małej 
(Kasztelanka dar bogaty)
Leży prababki wachlarz biały,
Wyhaftowany w srebrne kwiaty,

*) Sonęt niniejszy stylem swym łączy się z zamie­
szczonym przez nas onegdoj sonetem tegoż samego auto­
ra pt.: „Konterfekt starościanki“ .

Maryi, a Saint-Rerry les Chevreuse, gdzie 
spotkała ją śmierć. —  Wybrał Saint-Remy, —  
Chciał zbadać na miejscu wszystkie najdrobniej­
sze szczegóły, mogące rzucić światło na osobę 
mordercy. —  Może dowie się, w którem miejsću 
zabójca strzelił do M aryi? Czy w pociągu czy 
też m oże w automobilu, który przywiózł Maryę na 
ulicę d c General Foy i tak szybko się oddalił, 
jakby na rozkaz z  góry już wydany.

Alfred postanowił dziś jeszcze udać się 
do Saint-Remy o godzinie 3*45.

—  Jadąc w tych samych godzinach spo­
tkam tycli samych urzędników i tyrh samych 
konduktorów, którzy jechali owego fatalnego 
dnia —  myśiaL —* Zapytam ich wszystkich o  Ma 
ryę... Ale przedewszystkiem ten automobil... O h ! 
gdybym go m ógł odnaleźć!

Szybko napisał do dwudziestu dzienni­
ków następujące ogłoszenie:

„Szofer, kvó"y odwiózł automobilem dnia 
27 kwietnia, o godzinie 9'50 wieczór, pewną rrdodą 
panią na ulicę General Foy i następnie natych­
miast odjechał, niech się zgłosi pod ten sam 
adres. Sprawa pilne. —  Znaczna nagroda".

—  Jeśli człowiek ten nie jest spólnikiem 
zbrodni, to zgłosi się bezzwłocznie —  pomyślał 
Alfred. ł

Tego samego popołudnia o godzinie 3 m. 
50 podrożni, zebrani na dworcu Luksemburskimi z 
ciekawością obserwowali młodego doktora Del­
chaume. Ciężka żałoba uwydatniała jego wytworną 
posi..-.. Drobne, klasyczne rysy, broda lekko
fryzo wada, ślicznie odbijały od czerni jego ubra­
nia. —  Smutek malujący się w pięknych jego 
oczacn, uiauosc iic, bolesne skrzywienie ust* nadto 
wyraźnie świadczyły o ęięrpieniu szarpiącem mu 
duszę, —  Kobiety z prąwdziwem współęzucien 
spoglądały na niego.

(C. d. n.).I
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Zielony szmaragd, rubin krwisty —  
Kosztowna mieni się oprana,
Na złotej klamrze ametysty 
1 portret króla Stanisława.

- -  W achlarzu! Jedwab twój szeleści,
Jak poszept ust stęsknionych blady 
1 prawi dziwne opowieści —  —-------

(Gdy kasztelanie jechał w swaty,
W iózł swojej lubej do Warszawy 
Ten wachlarz, biały w srebrne kwiaty.)

KRONIKA.
Kalendarzyk.
Dziś czwartek (22. lutego). Rzvm.-ka| Piotra Kat. Gr. j 

kat, Nykofora Al. i

Wschód słońca o godzinie 6‘25 rano, zachód o go - j 
dżinie 4'50 popołudniu.

Prognoza na di.iś: j
G a 11 c y a  w s c h ó d  n ia: Pochmurno, niekiedy o p a -! 

dy, trochę zimniej, wiatry zachodnie, dość silne.
G a l i c y  a z a c h o d n i a :  Zmienne zachmurzenie, { 

niekiedy małe opady, temperatura mało zmienienia, wiatry ! 
zachodnie, mierne. '  :

Rene.tuar Teatru miejskiego:
We czwartek po raz 3 „Thais". j

W piątek po raz 2 .,Awanturnik*1. - i
W  sobotę o godz. wpół do 4 nopeł. dla młodzieży; 

szkolnej „Stara romantyczka" jkomedyn v  2  akt. St. Bogu-, i 
sławskiego, z Anną Gostyńską w roli tytułowej. Zakończy 1 
„Szlachectwo duszy'1 kom. w 3 akt. Jana Chęcińskiego.

W sobotą o godz. wpół do 8 wieczorem po raz 4 
„Thais11.

Z ak opan e (Lwów, Akademicka 24) codziennie kon­
cert muzyki salonowej. Wstęp wolny.

Przetarg nicpodjętych towarów, Duia 23. b. tu.
o godzinie 9-tćj odbędzie się w magazynach towarowych 
na ctatyi we Lwowie-Fodzaineze publiczny przetarg nie- 
poyętych towarów , jako to : wódki, cukierków, czekolady, 
świec, maszyn do szycia, towarów Lhwatnych, maszyn i 
n.i.zędzi rolniczych, próżnych beczek itp.

Obrady ukraińskiego nar. komitetu. Od
clwu dni obraduje we Lwowie szerszy „narodowy 
komitet" partyi ukraińskiej. Przebieg sesyi sejm o­
wej referował prezes obu klubów poselskich dr. 
Lewicki Kost. Po referacie wyrażono sejmewemu 
klubowi pełne uznanie za taktykę podczas ostat­
niej sesyi, zaś klub parlamentarny wezwano do 
jak najostrzejszej obrony postulatów parfyi (uni­
wersytetu, reformy wyborczej i zmiany krajowej 
administracyi). W dyskusyi rozważana była sprawa 
c z y n n e j  o b s t r u k c y i  w p a r l a m e n c i e .  
Obszerniejsze sprawozdanie podamy w „Uazecie 
W ieczornej".

Organizacya współpracowników farma­
ceutycznych Galrcyi. Ubiegłego tygodnia odby­
ło się w sali Galicyjskiego Towarzystwa apte­
karskiego pierwsze walne zgromadzenie organi- 
zacyi współpracowników aptekarskich, któremu 
przewodniczył prezes kondycyonistów magi­
strów Mr. Antoni Wilczek. P o  zagajeniu zdał 
przewodniczący sprawę z dotychczasowych czyn­
ności komitetu organizacyjnego, poczem  odczy­
tano przez namiestnictwo zatwierdzony statut. 
Szeroko omawianą była sprawa przyjmowania 
praktykantów do zawoau i kasa płac. Od lat już 
kilku napływ do zawodu jest coraz większy. W 
przeciągu 9 miesięcy ubiegłego roku Gremium 
przyjęło 69 nowych praktykantów. Także i o 
przystąpienie do ogólnej kasy płac czynił Wy­
dział starania. Walne Zgromadzenie Organizacyi 
współpracowników farmaceutycznych Galicyi u- 
< hwaliło wysłać memoryei do Gremium apteka­
rzy, by te dwie sprawy załatwiono. Równocześnie 
walne zgromadzenie organizacyi uchwaliło wy­
słać telegramy do ministra spraw wewnętrznych 
i oświaty w sprawie wprowadzenia matury i re­
formy studyów.

Po tych uchwałach walne zgromadzenie u- 
chwaliło wyrazić adwokatowi drowi Rauchowi 
serdeczne Dodztękowanie za dotychczasową po­
m oc bezinteresowną i zamianowało go syndykiem 
organizacyi.

Wybory do Wydziału organizacyi dały na­
stępujący wynik: Prezes mr. Osadca Kajetano-
wicz, wicepr. mr. Eisig Linn, sekretarz as. Mi­
chał Gałkiewicz, skarbnik mr. Ozyasz Tennen-

baum. Do wydziału weszli magistrowie: Wiktor
Lewicki, Antoni Wilczek, asyst Julia Rosenberg, 
Gabryel i Mond ; jako zastępcy: asyst, riaryan
Żuława, Leon Zeim er i Nass Henryk. Do komi­
sy i rewizyjnej weszli rr.-rowie: Chomiński, Schre- 
kinger i GJanzówna.

Sensacyjna pogłoska. W czoraj wieczór 
rozeszła się pogłoska, że w sławnęłn błocie ul. 
Słonecznej utonął miejski robotnik, przeznaczony 
do uprzątania biota, nazwiskiem Kot. Jak stwier­
dziliśmy, pogłoska ta jest zupełnie fałszywa; na 
ulicy tej bowiem od szeregu tygodni nic widzia­
no żadnego zamiatacza. Pogłoskę powyższa po­
wstała prawdopodobnie stąd, że istotnie utonęło 
w błocie ulicy Słonecznej w ostatnich dniach 
kilka kotów.

Odczyt. Fragment z hisioryi żydów w Kra­
kowie, ochoczony zeszłego tygodnia, odbędzie się 
dziś w czwartek 22. b. m., o godz. 7 ‘30 wieczór, 
w lokalu Towarzystwa aksdem. „Związek", ulica 
Sykstuska 31, partei.

Pożary. Ogień kominowy wybuchł wczoraj 
w domu pod I. 27 przy ul. „Na Bajkach". W je- 
dnem z mieszkań na I. piętrze zapaliła się mia­
nowicie t. zw. pruska ściana, przytykająca do ku­
chni. Straż pożarna przybyła na miejsce i, wyrą­
bawszy ścianę, ogień ugasiła.

Drugi, identyczny zupełnie, wypadek zdarzył 
się wczoraj popołudniu w  mieszkaniu Blimy 
Enrlich, przy ul. Zamarstynowiskiej J. 28. W tym 
wypadku ugaszono ogień już przed przybyciem 
straży pożarnej.

Trzeci wreszcie pożar, o  marce bardziej 
sensacyjnej, wybuchł pdźnyrp wieczorem  przy 
ul. Słonecznej pod 1. 6. Ogień powstał w sklepie 
sukna. W edle niesprawdzonych dotąd pogłosek, 
powodem  pożaru miało być p o d p a l e n i e  i to 
odrazu w kilku miejscach. Tren straży pożarnej 
po dwugodzinnej akcyi ogień ugasił. C o do przy­
czyn wdrożono śledztwo policyjne.

Gm inny parkan, okalający realność pod 
1. 46 przy ul. Kopernika, grozi każdej chwili za­
waleniem, co  m oże pociągnąć za sobą przykre 
bardzo następstwa. Możeby dało się zapobiedz 
ewentualnej katastrofie przez położenie na razie 
choćby kilku prymitywnych podpór.

Z g u b io n o : -Książkę kasy oszczędności Nr. 2327 na 
700 K; książkę służbową Anastazyi Batuk; pugilares z '70 
kor.; torebkę damsiu z pugilaresem zawierającym 17 kor. 
i biletami na nazwisko „Ida Ludwig'1; zegarek damski sre 
hrny emaliowany wart. 25 kor.; pugilares zawierający 10 
dolarów i 10 kór.; torebkę damską aksamitną z pugilare­
sem; indeks uniwersytecki Józefa Schwarza; torebkę dam­
ską sznurkowej roboty, wewnątrz stempel za ń kor. i mar- 
ka”za 5 h al.; pugilares zawierający 100 kor. oraz 2 hiletv 
kolejowe II. ki. pospiesznego pociągu do Wiednia.

Z n a le z io n o : W dorożce nr. 36 pakunek; kluezów 
kilka na kółku; beczkę z oliwą.

Sprawozdanie giełdowe 1 towarowe
Spirytuy.

W iedeń Si. lutego 1912 (telefon własny). Za to­
war skontyngentowany z dostawą natychmiastową za 1u0 
ril. płacono 67'— do 68'—,

Tendencya: bez zmiany.

Cukier.
W iedeń 21. lutego. 38'20 do S8'30, a6'6ó do 26‘75-
Tendencya: słaba.

Zboit.
Budapeszt dnia 21. lutego 1912. Pszenicą na 

kwiecień 1176--1177. Pszenica na maj 11-68— 11‘6&; 
Pszenica na październik ll'0Ó —■-1T01. Tyto na kwiecień 
10'56—10 57, na maj 0 ‘— do u na październik 9'25 do 
926. Owies na kwiecień 10’24 —10155, na październik 
— *— do — 1— . Kuiturudza na lipiec o j  ó'57—3-58, na 
sierpień S'86—8'87, na maj 8'7ó— 8-77, Rzepak — '— do 
— •—  na sierpień 15'75— 15'S5.

Oferty na pszenicę: mierne.
, Chęć kupna mierne:

Usposobienie: słabe.
P ogoda: piękna.

Ropa.
Ceny ropy targu lwowskiego z dnia 21 lutego 1912. r.

Wszystko za 100 kg: netto.
Sprawozdanie zaprzysiężonego scnzala Alfonsa 

Gostkowskiego, Lwów Pasaż H*.usmann 1. 1, teł. Nr. 1059.
Ceny podane w halerzach za 100 kg, loco cyrterna- 

stacya Borysław, zamknięcie notowań godz. 5 p^pol.
A ) Cbny rop y  związku producentów .

(Wedle podania Związku):
Związek żąda za orompt po — '—.
Ostatnia transakeya Związku — .

B ) Ceny ropy  pozazw lązkow ej
Waluta (termin dostawy).- 
29 luty 1912 428 -4 29
8J. marzec 432 — 43:
m (, zec-kwiecień-ma; 434—435
kwiecień-maj-czerw. 436—4 3 /
k.riecień 1912— marzec 1913 445 -455
Tendencya: Usposobienie targu wyczekujące, z po- 

j wodu braku towaru zawarto mało transalscyi, wobec cze- 
j  go ceny podano bez zmiany. ,

Kursy giełdy wiedeńskiej,
Wiedeń, dnia 21. luiego.

j Losy a) procentowe,
i Ausfryackiego Zakładu kred. i obłig. p. z r. 1380 3-pros. 
295‘5(> Austr. ,Zakł. kred. z b. op. z r. 1880 3-proc. 

j 269 50, Tow. żeglugi na Dunaju 100 k. 4 m. zł. proc. 
515'50. Węgiersk. Banku liip. po 104 Ił. 4-oroc. 250' 
Pożyczka sc-rbska norm po 100 fr. proc. J23 50.

Losy b) Dezprocentowe:
Budapeszteńskie (Basiiica) 5 zł. 35'15, Zakładu kred. dla 
handlu i przemysłu po 100 zł. 502'— , Clary zł, 40 in. k. 
— •— , Losy m, Krakowa 20 zł. — '— , Pożyczka nr. Lubia­
ny 20 zł. 190'—, Palffy 40 zł. m. konw. 79'— , Czerwo­
nego krzyża austr. tow. 10 zł. 68'50, Czerwonego krzyża 

i  węg. tow. 5 zł. 44'50, Losy fund. arc. Rudolfa 10 z!. 
• 79'— , Salma 40 zł. m. k. 330'—, Tureckie, oblig. prern. 
j  kolejowe 400 fr. per meaio 24-5 60, per cassa 247'60. —  
| Losy komunalne m. Wiednia z r. 1874 507'—.

! P aryż dnia 21 lutego. Trzyprocentowa renta 94'39
Frankfurt dnia 21. lutego. Wczorajsze giełda wie, 

czorna: Austryacka renta papierowa — '—, Austr. renin 
srebrna -, Austr. rentr złota —'— , Austryackie ąkeye 
kredytowe 20ó'50, Staatsbahny — '— , L.ontba dy 154'40, 
proc austr renta kor. 190'40. Usposobienie spokojne.

Berlin dnia 21 lutego. Banknoty austryackie 85’ — 
Spirytus — ’— .

Zamknięcie giełdy wiedeńskiej.
Wiedeń, dnia 21. lutego 1912.
Dzis o godz. 2'30 popołudniu notowano.
Akcye austr. Zakładu kredyt. 656 75. Akcye węgier­

skiego Zakładu kredyt. 8ti7'50, Akcye Anglobanku 33o75 
I Akcye l  nionbanku 633'75, Akcye Landerbanku 551'—
I Akcye Bankcereinu 549’50, Akcye Bodenknedit 1319'—

Akcye gaiic. Banku hip. 693 Akcye Praskiego Banku 
kredytowego 722'—, Akcye kolei państwowych 7ó2'50, Ak­
cye kolei południowej 10125, Akcye kolei północnej
------------- , Akcye kol. czerniow. — —, Akcye Aipiny.917'25.
Akcye Rima Ńluranyi 715'50 Akcye Prag. Towarzystwa 
żel. 2515— —  Akc. Fabryki broni 814'—. .uteye tureckie 
•cy.oniowc 335'50, Akcyc gal. Karpackiego Tow. naftow, 
746'—, Obiig. węg. inaemniz. — ’—  Renta majów: 90'20, 
Renta kor. austr. 9 0 '5 , Renta kor., węg. 89'95, 56 1. list. 
Tow. kred. ziemsk. 91 20, 4-proc. listy Banku hipot. 92'— , 
4 pół proc. 1. Banku hip. 98'75, 5 -proc. Jist Janku nipot. 
110'—, 4 proc. listy Banku kraj 91'70, 4 i pól proc. B. kr. 
98'75, 4-proc. gal. Obłig. prop. 98'10, 4 proc. gal poży­
czka kraj. z r. i893 91'75, 4-proc. pożyczka m. Lwowa 
92*—, 4-proc. poż. m. Krakowa 89'25, Losy tur. s48'50. 
Marki 117 63, Ruble 254'50, 5-proc. renta rosyjs. 1906 r. 
'03 80, Akcye Skoda 746'— Galie. Bank kredyt. 99*25. 

j Powsz. Bank depozytowy 569 50. Nowa renta koron, austr.

Usposobienie: przy spokojnym przebiegu utrzymane 
tylko renty słabsze.

Zamknięcie giełdy berlińskiej,
Berlin 2ł. lutego 1912. Przy zamknięciu dzisiej­

szej giełdy notowano:'Kredyty 20675, Staatsbahny 154'50, 
Disconto Comandh 190 50, Berlin Tow. handl. 173'62, Lau­
ra 1787 2, Bohumery £26'25, Kolej poruJn. wsehodnio- 
pruska — , Ruble za got 2’ 6'75, Kolej morza śród­
ziemnego — '— . Kcłej Meryćyonałna 126'75, Losy tureckie 
173'25, Renta włoska — '— , „Harpener" kop. węgla 196 63 
Kolej Marienburg-Mlawka— '— , Konsolidacye — '—, Lom- 
bardy18'25, Kolej Henry — '— , Niemiecki Bank narodowy 
126'— , Kanada Proferred 230'12, Akcye żeglugi huin- 
burgskiej 14!'62, Kurs warszawski — '— , Huta „Donners- 
mark'1 302'— , 3 i pół prc. renta rosyjska z roku 1894 
— .— , 3'5 prc. renta rosyjsua — '—, 4 prc. renta rosyj­
ska z r. 190° — ’—, 4 i pól proc. renta rosyjska z roku 
1905 100'60, Rhcinische St-ihlwerke 169",25 Gelsenkirchen 
202'37.

naszego pisma, numer 
: i nuw uem ibji ^2 0 3 , sżale już i nor-
! malnie funkeyonuje i we wszystkich spra- 
jwach administracyjnych prosimy bezooare- 
iduio porozumiewać sią tym aparatem .----------

Preeiumera^ „Sazety 
m l" i »GazeSy Poraeinej1* mo2na 
rozpocząć kaisleso dnia.
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